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 SŁOWEM  WSTĘPU

Święta, święta...

Witajcie,  drodzy 
Czytelnicy  w  drugim 
numerze  naszej  szczepowej 
gazetki  Canis Lupus. Dziś w 
numerze  znajdziecie  kolejny 
artykuł  o  poszukiwaniu 
autorytetu oraz krótką relację 
z  inauguracji  kampanii 
„Bohater”.  W  „Sylwetce” 
zostanie  przybliżona  postać 
Floriana  Marciniaka, 
przeczytacie  także  artykuł  o 
Powstaniu  Wielkopolskim, 
którego  rocznica  niedługo 
będzie  mieć  miejsce.  W 
„Kąciku  językowym”  dziś 
poznacie słówka związane ze 

Świętami  Bożego 
Narodzenia...

No  właśnie  – 
zbliżają  się  święta. 
Wszyscy  spotkamy  się 
przy  stole  wigilijnym  na 
biwaku  16  grudnia.  I 
chociaż  będziemy  dzielić 
się  opłatkiem  i  składać 
sobie  życzenia,  to 
chciałbym  w  imieniu 
całego  zespołu 
redakcyjnego Canis Lupus 
już  teraz  złożyć  Wam, 
drodzy  Czytelnicy 
najserdeczniejsze życzenia 
zdrowych  i  pogodnych 
Świąt spędzonych w miłej, 

rodzinnej  atmosferze. 
Czuwaj!

Na koniec pozostaje mi 
tylko  życzyć  Wam  miłej 
lektury.

NOV

W poszukiwaniu autorytetu (cz.2)

Jak wielu z was pewnie 
już  wie,  nasz  szczep 
rozpoczął  z  dniem 
19.11.2006  roku  Kampanię 
Bohater,  której  celem  jest 
poznanie  sylwetki  dh. 
Mieczysława  Koniecznego 
hm.  a  w  konsekwencji 
uzyskania  przywileju  do 
nazwania  jego  imieniem 
naszego szczepu.

Druh  Mieczysław 
był  zarazem  osobą 
niezwykłą  jak  i  zwykłą. 
Zwykłą dlatego, że żył tu 
gdzie  my,  nosił  taki  sam 
mundur  jak  my,  ten  sam 
krzyż,  zdobywał  te  same 
stopnie  harcerskie, 
niezwykłą jednak dlatego, 
iż  pomimo  upływającego 
czasu nie zmieniał raz już 

przez  siebie  obranych 
wartości,  nie  porzucił 
wyznawanych zasad.

Dh.  Konieczny  urodził 
się  w  1919  roku,  a  jego 
przygoda  z  harcerstwem 
rozpoczęła  się  już  w  1929 
roku  kiedy  to  wstąpił  do 
drużyny  harcerskiej  im. 
Józefa  Poniatowskiego.  Jego 
praca  jako  wychowawcy, 
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instruktora  trwała 
nieprzerwanie  przez  76  lat, 
podczas których pracował na 
różnych  funkcjach,  nie 

zmieniając  jednak  swoich 
uczuć  do  młodzieży  z, 
którą pracował a także do 
instytucji,  która 

umożliwiłam  mu  spełnianie 
siebie, swoich marzeń i ideii.

cdn...
AW

Kampania „Bohater”

19.11.2006  roku 
uroczystą  zbiórką,  która 
odbyła się w Izbie Muzealnej 
rozpoczęła  się  Kampania 
Bohater  prowadzona  przez 
nasz  szczep.  Na  naszą 
uroczystość  przybyli 
zaproszeni  goście,  a   wśród 
nich  małżonka  druha 
Koniecznego,  dzieci,  wnuki, 

a  także  komendantka 
Ośrodka ZHP Mosina oraz 
jego przyjaciele i koledzy. 
Podczas  spotkania 
komendant  Szczepu 
wygłosił  gawędę  o  życiu 
druha  Mieczysława  a 
przeplatała  się  ona  z 
nutami  najpiękniejszych 
harcerskich  piosenek. 

Było  to  bardzo  kameralne 
spotkanie,  jednak tak bardzo 
ważne  dla  każdego  z  nas. 
Rozpoczęło  ono  roczną, 
ciężką  pracę,  którą 
wspólnymi  siłami 
zwieńczymy sukcesem

AW

Sylwetka – Florian Marciniak

W  ostatnim  numerze 
Canisa  Lupusa,  opisując 
historię  Andrzeja 
Kamińskiego wspomniałam o 
Szarych Szeregach. Myślę że 
był to dobry wybór.  Dlatego 
zastanawiając się kogo opisać 
tym  razem,  wiedziałam  ze 
będzie to „Ktoś” związany z 
Szarymi Szeregami. I od razu 
wpadło mi do głowy- Florian 
Marciniak. Jak wiadomo jest 
związany  z  naszymi 
okolicami-urodził  się 4 maja 
1915  w  Gorzycach  pod 
Czempiniem. Od młodych lat 
należał  do  harcerstwa,  w 
którym  był  drużynowym  21 
Poznańskiej  Drużyny 

Harcerzy  im.  Tadeusza 
Rejtana.  Później 
wiceprezesem 
Akademickiego  Koła 
Harcerskiego  im. 
Heliodora Święcickiego w 
Poznaniu.  W  tamtych 
czasach  był  najmłodszym 
harcmistrzem  w  ZHP, 
został nim mając 27 lat.

 Zaraz  po  wybuchu 
wojny  zaczął  prace  w 
Pogotowiu Harcerzy, a po 
ewakuacji  wojska i władz 
z miasta przedostał się do 
Warszawy,  gdzie  został 
komendantem  Wojennego 
Pogotowia  Harcerzy.  W 
1939r. Został nominowany 

na  funkcję  naczelnika 
„Szarych Szeregów”.  Ciężko 
pracował  nad  wychowaniem 
młodzieży  to  właśnie  on 
wprowadził  program "Dziś  - 
Jutro  -  Pojutrze".  To  on 
wprowadził  zasadę 
„wychowania przez walkę”

W  marcu  1943  brał 
udział  w  przygotowaniach 
odbicia  z  rąk Gestapo Janka 
Bytnara  "Rudego",  znanego 
doskonale  każdemu,  choć 
trochę  oczytanemu 
harcerzowi.  Nie  wiem  czy 
wspominałam  już,  że  warto 
„Kamienie  na  Szaniec” 
przeczytać  i  to  nie  raz!  Na 
pewno  nie  jednej  harcerce  i 
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nie  jednemu   harcerzowi 
zakręciła się podczas lektury 
w oku łezka. 

Gdy  w  1943r. 
schwytało  go  gestapo, 
przesłuchiwano go długo, ale 
nie wydał swoich przyjaciół. 
Podczas  przewozu  do 
Poznania  próbował  uciec, 
skacząc  z  rozpędzonego 
samochodu, niestety uciec się 

nie  udało-  strasznie 
poturbowany  został 
przewieziony  do 
poznańskiego „Fortu VII”. 
Harcerzom  nie  udało  się 
odbić swojego przywódcy 
-  18  lutego  1944  Florian 
Marciniak  został 
wywieziony  do  obozu  w 
Żabikowie  pod 
Poznaniem,  następnie  do 

obozu  koncentracyjnego  w 
Gross-Rosen,  w  którym  w 
dniu  20  lub  21  lutego  1944 
roku  został  zamordowany.

11  listopada  2006 
został  pośmiertnie 
odznaczony  Krzyżem 
Wielkim  Orderu  Odrodzenia 
Polski.

JW

27 grudnia 1918 r.

 Tego dnia wybuchło w 
Poznaniu  udane  powstanie 
przeciwko  zaborcy 
niemieckiemu.  Dziś 
funkcjonuje  ono  niejako  na 
marginesie  wyobraźni 
historycznej  przeciętnego 
Polaka.  Nie-Poznaniacy,  o 
nim  nie  pamiętają, 
Poznaniacy zaś  chyba je  nie 
w  pełni  doceniają. 
Tymczasem  powstanie 
wielkopolskie warte jest tego, 
by  stać  się  ważnym 
elementem  naszej  zbiorowej 
pamięci.
        Istotnym czynnikiem, 
który wpłynął na rozpoczęcie 
powstania  był  fakt,  iż   9 
listopada 1918 r. wybuchła w 
Berlinie rewolucja. 
     Obrady polskiego Sejmu 
Dzielnicowego  wywołały 
wśród Niemców nerwowość. 
Na  ulicach  Poznania 
tworzyły  się  liczne, 

niemieckie  demonstracje, 
co  powodowało  wzrost 
napięcia  między  obu 
narodowościami. 
Kulminacja  nastąpiła  w 
końcu grudnia. Właśnie  w 
tym  czasie  udawał  się  do 
Warszawy  znany  i 
niezwykle  popularny   w 
Wielkopolsce  wielki 
pianista  i  niezmordowany 
rzecznik sprawy polskiej - 
Ignacy  Paderewski  - 
planowano  jego  przyjazd 
do  Poznania.  Tymczasem 
jednak władze niemieckie, 
w przewidywaniu polskich 
demonstracji  narodowych 
w  Poznaniu,  postanowiły 
wysłać  gościa  do 
Warszawy,  z  ominięciem 
stolicy  Wielkopolski.  To 
wywołało  niesłychane 
wzburzenie  Poznaniaków. 
Atmosfera w mieście była 
już  jednak  niesłychanie 

napięta.  Wzburzenie 
namiętności  narodowych 
doszło  do zenitu,  a  przyjazd 
Ignacego  Paderewskiego  do 
Poznaniu w dniu 26 grudnia 
1918  roku,  było 
przysłowiową iskrą,  z  której 
rozgorzał płomień walki.
      Dnia 27 grudnia  1918 
roku  w  podwieczorny  dzień 
zimowy  padły  w  centrum 
Poznania  pierwsze  strzały. 
Rozgorzał  orężny  bój  ludu 
wielkopolskiego o wolność i 
przepędzenie  pruskiego 
ciemięzcy  z  wielkopolskiej 
ziemi. 
     Przykład Poznania porwał 
do  walki  wyzwoleńczej  całą 
Wielkopolskę.   Dopiero  8 
stycznia  1919  r.  Naczelna 
Rada  Ludowa 
przezwyciężyła  polityczne 
wahania i opowiedziała się za 
Powstaniem.  Był  to  zwrot 
znaczący. 
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  Dorobek skautingu podczas 
powstania  wielkopolskiego 
jest  ogromny  i  nie  sposób 
przytoczyć całego  choćby  w 
zarysie.  Może  warto  więc 
wspomnieć  dwie  najbardziej 
spektakularne  akcje:  już 
drugiego  dnia  powstania 
oddział  skautowy  w 
brawurowej  akcji  uwięził 

niemal całe  dowództwo V 
Korpusu  niemieckiego,  z 
dwoma  generałami, 
nadprezydentem 
poznańskiej  policji  i 
prezydentem  rejencji 
Poznańskiej.  Następnego 
dnia  w  Kościanie  skauci 
opanowali  niemiecki 
magazyn  wojskowy 

zdobywając  kilkaset  sztuk 
karabinów,  pistoletów  i 
kilkadziesiąt  skrzyń  z 
amunicją.  Swój  wyczyn 
skauci kościańscy powtórzyli 
kilka  dni  później,  kiedy 
przejeżdżała  przez  miasto 
następna dostawa uzbrojenia.

EW

Die Sprache/Language/Яазыки
Kącik językowy

EW

4

CHRISTMAS/ DAS WEIHNACHTEN/ 
РОЖДЕСТВО

Christmas presents/ die 
Geschenka/ Подарки

Reindeer/ das Rentier / 
Северный олень

Christmas tree/ der 
Weihnachtsbaum/ Ёлка

Sleigh/ der Schlitten/ Сани

Christmas star/ das Stern/ 
Звёздочка

Christmas father/ der 
Weihnachtsmann/ Дед-мороз



Chwila relaksu
Zagadki
1) Ile lat trwała wojna 100 letnia?
2) Z jakiego kraju pochodzi kapelusz typu panama?
3) W którym miesiącu Rosjanie obchodzą rocznicę Rewolucji Październikowej?
4) Jak miał na imię król Jerzy VI?
5) Od jakiego zwierzęcia pochodzi nazwa Wysp Kanaryjskich?
6) Jakiego koloru jest czarna skrzynka w samolocie?
7) Skąd pochodzi chiński agrest?
8) Z włosów jakiego zwierzęcia robi się szczotkę wielbłądzią?
9) Z jakiego zwierzęcia robi się catgut?

Proste?! Oto odpowiedzi (prawdziwe):

1. Wojna 100 letnia trwala 116 lat | 2. Pochodzi z Ekwadoru | 3. 7 listopada | 4. Mial na imie Albert |
5. Od Psa z łac. Canis | 6. Pomaranczowa | 7. Z Nowej Zelandii | 8. Z wiewiórki | 9. Z owiec i koni

PUZZLE. W każdym numerze znajdziecie 
jeden z elementów układanki. Zbierajcie je 
przez   cały   rok   harcerski,  by  na  końcu 
ułożyć             cały                         obrazek.

JW
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